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Handel Win i Towarów Kełnjafcyck
H. Biskupskiego w

POLECA:
Wina stare, towary kolonjalne. co piątek świeży

transport ryb wędzonych.

NOWOCZESNYCHL A B O R A TO R IU M
CHEMICZNO - BAKTERJOLOG1CZNE

D-ra med. S. WAŁCHOWICZOWEJ
s  R ad om ie , p r z e n ie s io n e  do  

H a licza  Al. J ó z e f in y  Ns 13,11 p ię tr o
WYKONYWA wszelkie analizy w zakres 
diagnostyki lekarskiej wchodzące (analizy 
krwi na syfilis i inne). Czynne codziennie 

od 9—1 i od 3—6.
Z chorób wewnętrznych i dziecięcych przy­

jęcia między 4—7 po południu.

TAŃCÓW
jak: Tangio, S h im m y, One-step, Boston udzie­

la lekcji rutynowany nauczyciel

Z Y G M U N T  M Ą K O W S K I .
Zapisy i informacji udziela się codziennie od 1—2 
po południu w mieszkaniu prywatnem. Wrocławska 
45, 1 p. front, a od 6—8 wiecz. w lokalu p. Szau- 

ba Al. Józefiny 4, 1 piętro. 3193
U w ag a t Lekcje odbywają się w kółkach zamknię­
tych. Dobór towarzystwa. Komplety towarzyskie.

Rowy Senat przy pracy
WARSZAWA' Pierwsze posiedzenie Sena­

tu  rozpoczęło się o godzinie 16 m. ,30 Naczel­
nik Państwa Józef Piłsudski wygłosił następu­
jące przemówienie.

Panowie senatorowie 1 Wielka jest tradycja 
Senatu w Polsce. W dziejach dawnej Polski, 
którą odnajdujemy w dawnych księgach i bada­
niach współczesnych historyków, ale której pa­
mięć żywem nieraz płomieniu wybucha w. ser­
cach tętniących do siły i potęgi naszej ojczyzny, 
praca i wytrwałość senatorów wpływały na losy 
kraju lecz konstytucja obecna zakreśliła Senato 
wi rolę skromniejszą. Czyni ona z panów nie 
główny motor pracy państwowej, ale zgodnie 
z  duchem Konstytucji współczesnych krajów, de 
mokratycznych nakazuje wam być rzecznikami 
rozsądku, rozwagi i miary przy spełnianiu zadań 
poruszanych naczelnemu organowi władzy pań­
stwowej. W pracy waszej panowie będziecie 
musieli z konieczności, wynikających z postano­
wień konstytucji, przyjąć za dewizę miarę, aże- 

> by uniknąć zbytecznych tarć i konfliktów,
które powstawać mogą między współrządzić pra 
cującemi instytucjami państwowemi.

Panowie! przy wybujałej u nas i niezwykle 
kle ostrej chociaż często bezskutecznej walce u- 
grupawań politycznych i brak poczucia miary 
stanowić nieraz może o wysokiej szkodzie dlate 
go co wszystkim jest drogie, dla pracy nad 
wzmożeniem sił, nad odbudową dobrobytu pań 
stwa i jego obywateli. Pozwólcie więc panowie 
wyrazić życzenie abyście jako instytucja pań 
stwowa reprezentująca umiar polityczny stawa- 
li w ciężkich zadaniach współpracy zawsze po 
stronie tyciu co łagodzą tarcia i zmniejszają kon­
flikty i doprowadzają do koniecznej równowagi 
zamierzeń, celów' i środków Ogłaszam Senat 
Rzeczypospolitej Polskiej za otwarty i powołuję 
na przewodniczącego najstarszym wiekiem sena 
tora Bolesława Limanowskiego".

Dr. P. KLINGER
s m M L is m

eborók wenerycznych l skórnych
.-. lantilzy krwi at syfilis) .'.

przyjmuje codziennie: od 9 •
niedziele i od U—!.

-10 i od 4 —7, 
Towarom* 3,’ 4 P* &

W fotelu prezydjalnym zajął miejsce sena­
tor Bolesław Limanowski, poczem wygłosił na­
stępujące przemówienie.

„Wysoki Senacie! Dostojne obywatelki i do­
stojni obywatele! Jestto ważny znak czasu, że 
pierwsze posiedzenie Senatu otwiera sędziwy 
starzec, który doszedł do swoich przekonań nie* 
tylko przez naukę, ale któremu w życiu sam 
bieg wypadków wskazał do jakiego celu i jaką 
drogą należy dążyć.—W latach dziecinnych sły­
sząc o prześladowaniach i gnębieniu swoich ro 
dakńw przez żelazną rękę despotyzmu carskiego 
uczułem straszną nienawiść do wrogów i gdy po­
słyszałem dalekie walki o wolność radością 
napełniło się moje serce. Niedługo jednak trwała 
radość ■

Brałem wybitny i czynny udział w tym ru­
chu i dostałem się do więzienia i rzucono mnie 
na wygnanie nad morze Białe. Uciekłem, ażeby 
stanąć |znów iw szeregach, zostałem jednak schwy 
tany i osadzony w więzieniu.-—Zniesienie poddań 
stwa i pańszczyzny było wielkim krokiem postę 
pu w sprawie narodowej i społecznej. Narazie 
jednak rozrósł się despotyzm rządu carskiego 
niemiecko-pruskiego. Gwałtowna przemoc nisz­
czyła naszą narodowość usiłując przerobić nas 
bądź na moskali, bądź na niemeów.

Wówczas ,w roku 1892 powstało stronnic­
two PPS., do którego i ja należę. Byłem wów­
czas na ziemi francuskiej jako wychodźca, wy­
pędzony z granic państwa austrjackiego, PPS 
prowadziło zawziętą walkę przeciwko dyspotyz- 
mowi i przeciw wszelkiemu gnębieniu i uciskowi 
zarówno narodowemu i społecznemu. Przyczyni 
ło się to niemało że runęły na ziemiach' naszych 
dyspotyzmy. Dziś zaś zasiadam w senacie i ot­
wieram jego pierwsze posiedzenie, zawdzięcza­
jąc to temu, że spełniło się najgorętsze 
nhsze życzenie, Mamy niepodległość narodową 
i polityczną mamy Rzplitą demokratyczną i u-

chwaloną przez Sejm Konstytucję, Piewrsi z na­
szego narodu co wznieśli sztandar socjalistycz­
ny wyszli szeregu emigrantów po powstaniu 31 
roku. Z trzech haseł wolności, równości i bra­
terstwa, na podstawie których buduje się nowy 
społeczny i polityczny porządek, upodobali sobie 
najwięcej hasła braterstwa, a byli to ludzie wiel­
kiej siły, wielkich zasług, że* wymienię tylko 
Adama Mickiewicza i Joachima Lelewela. Upo­
dobanie hasła braterstwa jest przejawem miło­
ści, która tak wspaniale przemówiła w akcie 
horodclskim, Sejm w Horodle zatwierdził taką 
unję jakiej nie spotkał w całej historji Europy. 
Niechże ten duch braterstwa i miłości w obu na­
szych izbach Sejmu i Senatu prowadzi ku najlep­
szemu końcowi, ku udoskonaleniu cnoty cnotli­
wych i pracujmy jak to mamy na chwilę ślubo­
wać z całem oddaniem się dla naszej Rzeczypos­
politej dla dobra całego narodu i niech ukocha 
każdy tę Rzplitą, jako najpiękniejsze swoje do­
bro Pracujmy zgodnie Senat ze Sejmem, pra­
cujmy jak brat starszy z młodszym, niech Sejm, 
w którym się odbywa główna praca nie 'prze­
ciwnika widzi w Senacie, lecz szczerego i życzli­
wego sprzymierzeńca. Niech ukochana na,/:* 
Rzplitą wzniesie się jakuajwyżej i pamiętając o 
prawdziwej wolności, miłości i braterskiej rów­
ności stanie się Rzplitą Polska wzorem IIa in 
nyeh narodów.

Następnie przewodniczący powoła na se­
kretarzy dwóch najmłodszych senatorów Jana 
Woźnickiego i Bolesława Pilarskiego Podczas od 
czytywania ślubowania senatorka Helena Lew 
czanowska powtórzyła formułę ślubowania po 
rusku. Przewodniczący powołując się na Kon­
stytucję. która dopuszcza tylko języka polskiego 
w Senacie, zażądał złożenia ślubowania po pol­
sku. Senatorka żądanie to spełniła. Następnie 
przewodniczący stwierdza, że wszyscy senatoro­
wie złożyli ślubowanie.

Senator Buzek w imieniu PSU. przedstawia 
wniosek, ażeby do dnia 19 grudnia regulaminem 
senackim był regulamin1 Sejmu Ustawodawcze­
go wydany w dniu 15 września zeszłego roku 
z pewnemi zmianami.

Wniosek bez dyskusji przyjęto.
Następne posiedzenie w piątek o godz 11-ej 

rano.
Na porządku dziennym wybór prezydjum 

Senatu.

n ow e koffib lsatjc polityczne
WARSZAWA'. Wczoraj krążyły w< Sejmie 

pogłoski, jakoby sprawa porozumienia między 
PSU. Piast, a prawicą była na drodze blizkiej 

. realizacji. Wymieniano, że toczą się układy 
kompromisowe na następującej platformie:

1) Progresywny podatek, przyczem brane 
jest w rachubę zupełne zwolnienie dwu-trzeeft 
morgowych włościan od podatku.

2) Reforma rolna, z uwzględnieniem po­
trzeb dzisiejszych.

3) Gruntowna reforma finansowa.
Kursowała wśród posłów następująca lista?
Pos. Witos—Prezydent Rzeczypospolitej.
Pos.Korfanty—Prezydent Ministrów.
Pos Osiecki lub Anusz (PSL\)~M arszałek 

Sejmu.
Sen. Trąmpczyński Marszałek Senatu
Dr. Michalski—Skarb.
B. minister Wojciechowski (PSD.) —sp ra­

wy wewn.
M. hr. Zamoyski z Paryża sprawy zagr.
Pos. Jan Dąbski—podsekr. Stanu.
Pos. Dr Kiernik—lub pos Makulski Mini­

ster reform agrarnych
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D otychczasow y P rezydent M inistrów pro i 
D r N ow ak, ob rany  senatorem  z listy  PS I, ob 
ją łb y  t ekę ośw iaty ." . .

P raw ica  w drożyła rów nież pertrak tac je  z 
k lubem  NPR. Posłow ie z „D w unastki" zgłosili 
gotow ość w spółpracy  z praw icą.

Cewka naradza się nad obsa­
dzeniem stanowiska marszałka 

Sejmu
WARSZAWA HO D zisiaj ugrupow ania le 

wicy n aradza ły  się nad sp raw ą ustalenia kan 
dydatu ry  na  stanow isko m arsza łk a  Sejmu, wy 
sunięto  początkow o trzy  nazw iska, m ianow icie 
posłów R ataja, D ąbskiego i Sm iarowskiego.

Przeciw ko kandydatu rze  p. R ata ja  zastrze­
gło sig „W yzw olenie" oraz PPS., w obec lego 
zastanaw iano  się tylko nad  szansam i pp. ąb 
skiego i Sm iarow skiego, przyczem  gdyby ta o s  ­
ta tn ia  k an d y d a tu ra  nie uzyskała  potrzebnej w iek 
szóści, to zarów no W yzwolenie", jak i P P s  g ło­
sow ałyby na  k andydatu rę  p. lana  Dąbskiego. i), 
w icem inistra  sp raw  zagranicznych i prezesa syn­
dykatu  dziennikarzy w arszaw skich.

V *

Oyrok na morderców ś. p 
Caioweao

TJWOW
Łanow ego o

W
godz.

sp raw ie  o zarnordlow anie ś. p 
z. 10 m. 45 przed  poi. zapadł 

przed  sądem  doraźnym  w yrok, skazujący Do 
m an a  Łuczejkę i  W asyla Kruta za w inę /.m odni 
skrytobójczego m o rd ers tw a  na k arę  śm ierci z 
zastrzeżeniem , że Łuczejko m a być stracony
pierw szy, a K ru t po nim.

Wyrok wykonano

€flZ«Kucja sześciu ministrów 
grecKlcS)

ATENY. D ziś ran o  zapad ł w yrok  w sp ra ­
wie by łych  m in istrów  b. gabinetu G unarisa. Gu- 
naris, T heotokis, P ro top ap ad ak is , S tratos, Ha- 
d ian istis  i B altazzi zostali osądzeni na k arę  sm ier 
ci. S lratigos i Goudas na  ciężkie roboty bez 
term inow e, w ojskow i zaś rów nież na degrade 
cję Niezależnie od tego G unaricsa skazano na 
grzyw nę 2 0 0 ,0 0 0  drachm . S tra tosa  na 3 5 5  tys. 
dr.. P ro to p ap ad ak isa  na 5 0 0 ,0 0 0  dr.. Laltazziego 
na  1 in iljon  dr.. łh eo to k isa  na t m iljon di.. 
G houdasa na  2 0 0 ,0 0 0  dr. Egzekucja skazanych 
na k arę  śm ierci w ykonana została niezwłocznie

LE D FIE L D . W obec dokonania w yroku 
na 6  m in is trach  i oficerach  greckich, poseł an 
gielski zażądał od w ładz greckich paszportu , za 
znaczając, że w edług instrukcji swego rządu m u ­

si opuścić stolicę Grecji. Poseł w yjeżdża dziś 
w nocy do Lozanny, gdzie złoży rap o rt lordow i 
Curzonow i.

P rasa  angielska, jak  „Daily E xpress", „E- 
vening N ew s" itd., kom entu jąc wykonanie, w yro 
ku śm ierci na  6 m in istrach  greckich, podkreśla 
ten tak w ybitn ie n ieh u m an itarn y  czyn, który 
n iew ątpliw ie h ic  pozostanie bez pow ażnych skul 
ków,

Bandytyzm w Zakopanem
ZAKOPANE. Zakopane znajdu je  się obec­

n ie pod w rażeniem  napadu  rabunkow ego i m o r­
derstw a. Na drodze w iodącej do Kuźnic z n a ­
leziono Itl-letnią Zofję Bukow ską, pracow nicę 
kraw iecką zam ordow aną uderzeniem  siekiery w 
głowę. Na -ulicy M arszałkow skiej napadnięto  
na 17detnią Irenę  H urszów nę, k tó rej zadano 
ciężkie rany  m łotkiem  w głowę. Podjęte n a ty ch ­
miast przez policję śledztwo n a tra fiło  na tru d ­
ności ze względu na  znaczne opady i brak 
pss policyjnego. Stan zdrow ia Burszówny jest 
pow ażny.

€d)a katastrof? kolejowej pod 
Strvkowem

LODZ. P race nad uprzątnięciem  to ru  na 
m iejscu niedzielnej katastro fy  pom iędzy Glinni- 
kiera a Stpykowem trw ają  w dalszym  ciągu. Po­
niew aż podczas katastrow y  spaliły  się w szystkie 
rap o rty  i dokum enty , jest bardzo  trudno  spraw  
dzić identyczność ciężko rannych  i zabitych człon 
ków personelu  kolejowego. Nie zdołano rów nież 
w ydobyć jeszcze kilku zwłok Śledztwo w ykry­
ło" iż sp raw cą k a tastro fy  był zw rotniczy. K om u­
nikacja W arszaw a-K alisz trw a w dalszym ciągu 
przez Koluszki-S kier nic wice

®»borv na Hrwatb

okręgach przedstawia s ię  nader problematycznie i sta* 
n{e s ię  przedmiotem rozważań czynników kompeten­
tnych..

Sprawa podstawy obliczenia
ciężarów neleżnycb Państwu

W A R S/A W A . „Przegląd W ieczorny" donosi, iż 
m inisterstwo skarbu zajmuje się obecnie sprawą usta­
lenia podstaw y obliczenia ciężarów należnych pąastwu  
od jego obywateli. W szelkie usiłowania, mające na ce­
lu wyrównanie spadku waluty, okazały się  w  tej d zie­
dzinie daremne, zwłaszcza w  dziedzinie tenut na 
objekty państwowe, dzierżawione bądź przez jednostki 
sam orządowe, bądź prywatne, zachodzi konieczność 
ciągłych przeracłuinków, proporcjonalnie do w artości 
objektów, Aby temu zaradzjć, niektóre jednostki admi­
nistracyjne występują obecnie do w ładz skarbowych  
z w nioskiem , by tego rodzaju tenuty dzierżaw ne o- 
bljezanę i spłacane były  w  markach polskich w edług  
teoretycznego złotego polskiego równającego się  fran­
kowi francuskiemu.

Komuniści niemieccy grożą re­
wolucją

BERLIN. U wagę opinji niemieckiej zwraca artykuł 
programowy — z jakim komunistyczna „Rote Fahne" 
wystąpiła w  odpow iedzi na mowę kanclerza. „Rote 
Fahne“ ośw iadcza że gabinet Cuna jest tylko rządem  
przejściowym  i będzje krótko trw ał. Dlatego d|ziennjk 
komunistyczny nawołuje d o  natychm iastowego rozpo­
częcia przygotowania w celu postanowienia btirżuffzji 
niemieckiej wobec faktu dokonanego rzadów  proletar­
iackich.

V7 chw ili gdy Cuno będzie musiał ustąpić należy 
rozpocząć natychmiast form owanie robotniczych rad^ad­
ministracyjnych i komisji kontrolnych. Cuno będzie  
prowadzjl naród niemiecki do ruiny, komunizm zaś 
będzie przeprowadzał „program ratow niczy oparty na 
mobjlizacji pracującego ludu."

Cele ąasadnicze będą: obalenie traktatu wersalskie­
g o  oraz odbudowa Europy. Środkiem  działania bę­
dzie sabotaż gospodarczy.

Pisma burżuazyjne przedrukowują artykuł ,Rote 
nr% A +vłnłpm- — Groźba ibolszewi7acii N ie-

l  j p j  i i u i  u m  j * i \  i '  -      •% -----

W ARSZAW A. Ostatnimi czasy ob iegały  w sze- Fahne" pod tytułem : —- Groźba bolszew izacji N ie-
rokjch kołach społeczeństw a i ukazywały się w pra- miec". Celem tych iostatnich pism jest o czyw iśc ie  ,.za-
sje warszawskiej wiadom ości o  nadużyciach p od cza i straszenie" aljantów i uzyskanie now ej zwłoki w od-
wyborów do Sejmu i Senatu na naszych kresach szkodowaniach.3jmu « senatu ua naszyć 
wschodnich, a zwłaszcza na W ołyniu i w N ow ogró- 
dzkjem.

Sprawę tę rząd w ziął p od  rozw agę i  w ysłał 
jak wiadomo, na kresy w schodnie wyższych urzędni­
ków administracyjnych i komunalnych. O becnie d e ­
legacja ukończyła sw e prace i rząd ma przed sobą  
całkow ity przebieg wyborów na powyższych terenach 
Istotnie w  wielu miejscowościach stwierdzano nadu­
życia ze  strony wójtów  i so łty sów  na rzecz bloku 
m niejszości narodowych. (Nadużycia polegały na tern, 
że w ójtow ie i sołtysi w wielu miejscowościach roz­
powszechniali kartki listy Nr. 16, oznajmiając jedno­
cześnie, że jest to lista, na którą rząd poleci) g ło ­
sować. ’ Zachodziły nawet w ypadki pogróżek przeciw ­
ko tym którąvby sję nie zastosowali do tych pole­
ceń.

W obec tego legalność wyborów w ląektóiych

Splcgestwo niemieckie w Polsce
KRAKÓW. Przed krakowskim sądem  karnym  

rozpoczęła sję (widzorai rozprawa w spraw ie głośnej 
afery szpiegow skiej W ładysław a Drns - teina b y łego  kap. 
w ojsk korpusu sąaow ego  D. O, K. Kraków .A kt o s ­
karżenia zarzuca O rn sitein ow i, że po zmobilizowaniu 
uprawiał szp iegostw o w  Krakowie śledząc urządzenia  

i przedm ioty dotyczące wojsk państwa polskiego, któ­
re są trzymane w  tajemnicy, w  celu dostarczani?  
materjału tego Njemcom. Nadto zarzuća oskarżenie  
obwinionem u, że w roku 1921 i 1922 fałszował do­
kumenty podróży dla otrzymania ulg ze sękoidą skarv  
bu państwa póiskjcgo.

Oskarżony Omstein usiłował przyrzeczeniem wy-

MICHAŁ KOHOPIUSKL

ADAM ASNYK
JAKO POLITYK I REDAKTOR.

II
Pierw sze półrocze 1889 r. było czasem m o­

bilizacji kad rów  w yborczych we w szystkich 
s tronn ic tw ach  politycznych. Zarów no w schód 
nio-gaiicy jska szlachta, jak  k rakow skie s tro n n ic ­
tw o konserw atyw ne, czyniły skrzętne p rzygo­
tow ania do w alnej ba ta lji w yborczej, k tó re j w y­
n ik  zadecydow ać m ia ł o dalszej ich w ładzy w 
k ra ju . M iały one to zadanie znacznie u ła tw io­
ne, bo cały a p a ra t w yborczy w ich spoczyw ał 
ręku. Na czele rządu  krajow ego stal przecież 
K azim ierz Badeni, w ytraw ny m istrz  w rob ien iu  
w yborów . N adto każdy w ygasający Sejm w y­
b ie ra ł, na ostatn iej sw ojej secji, t. zw. centralny  
kom itet w yborczy ze swojego łona, k tó ry  znowu 
rozdzielał się potem  na kom itet dla w schodniej 
i zachodniej części k ra ju , k tó re  wedle swojego 
uznania kooptow ały  członków  ze sfer obyw a­
telskich. W  ten sposób każdy ustępu jący  Sejm 
to ro w ał swoim  posłom  pow ro tną  drogę do
swoich podw ojów .—Tłóm aczono to „narodow ą

bo oczywiście rozw iązany Seji 
sobie sw oich pełnom ocników  w kom itecie cen 
tra lq y m , k tó rzy  w  pierw szym  rzędzie baczyć

mieli, aby now y Sejm pod względem party jno- 
politycznym  był em anacją  poprzedniego, in s ty ­
tuc ja  kom itetu  centralnego głoszona była przez 
konserw atystów  nadto za w arow nię „narodow ą' 
ze względu na w ybory  w Galicji w schodniej, 
gdzie już w alki toczyły się z R usinam i

Uczynić w yłom  w tych ustalonych przez 
konserw atystów  op in jach  nie było r z e c zą  łatw ą 
M usiała lego zadania pod jąć się na gruncie kra 
kow skim  „Nowa R eform a", jeżeli z m iasta i 
k ra ju  zdobyć m iała m andaty  dla posłów de­
m okratycznych . Toczyły się też na len tem at 
zacięte polem iki m iędzy „Czasem " i „rejową Re­
form ą" Były one przygryw ką- do rozpisanych 
na I lipca ‘1889  r. w yborów * s e jm o w y c h  r. ku rji 
m iejskiej.

N aczelne kierow nictw o akcją w yborczą de­
m okracji w K rakow ie i zachodniej zwłaszcza czę 
ści k ra ju , spoczyw ało w  ręku niestrudzonego 
Tadeusza Rom anowicza. Sytuacja była dla de­
m okrac ji bardzo  ciężka. Miała ona przeciw ko 
sobie kom itety cen tra lne  krajow e, i /. ich ram ie 
nia tw orzone kom itety m iejskie, przeciw  niej 
sk ierow aną b y ła  akcja w szystkich władz adm i­
n istracy jnych . A w iadom o, ja k a  m arkę miały 
„w ybory  starościńsk ie" w Galicji. G łosowanie 
było. a z do osta tn ich  czasów, ja w n e —W kom i­
sjach w yborczych zasiadali przedstaw iciele 
w ładz adm in istracy jnych . Każdy więc., kto me 
głosow ał n a  listę, rządow ą, był... p roskrybow any.

Adam Asnyk zaczął znowu wówczas, po 
chorob ie i w yjazdach za. granicę dla po ratow ania 
zdrow ia, coraz częściej byw ać w naszej redakcji. 
Do grona redakcyjnego nie należał, ale by ł zaw ­
sze członkiem  rady  nadzorczej „N. R eform y 
W itany z pietyzm em , jako  jeden  z tych, co stali 
u kolebki dziennika, jako  p o e ta  w ówczas w yso­
ko ceniony, słuchany był uw ażnie, a op in ja  jego

w spraw ach politycznych * m iała zawsze wielki 
u n as  w alor.

K raków  w ybierał w ówczas (rzęch posłów . 
W iedzieliśmy /  góry. że „stańczycy" na sw oją 
listę p rzy jm ują  tylko dem okra tę  F erdynanda  
Weigla, byłego prezydenta m iasta i posła sejm o­
wego. z zaw odu adw okata, człowieka bardzo  w 
mieście popularnego we w szystkich sferach spo­
łecznych. Jego kandy d a tu ra  uchodziła więc za 
zapewnioną. Na dwa drugie m andaty , staw iali 
konserw atyści: Leona Chrzanow skiego, członka 
redakcji „Czasu", dotychczasow ego posła sejm o­
wego i parlam en tarnego , w ypróbow anego zwo­
lennika konserw atystów , pożytecznego nieza- 
przeczenie znawcę" sp raw  krajow ych, zwłaszcza 
w  zakresie  sp raw  budżetow ych,—i d-ra  Józefa 
M ajera, b. p ro feso ra  uniw ersytetu , prezesa Aka­
dem ji U m iejętności, osobistość pow szechnie sza 
now ną, zroslą z K rakow em , w ieloletniego radcę 
i honorow ego obyw atela m. K rakow a. O zdoby­
ciu w szystkich trzech m andatów  nie m ogliśmy 
m arzyć.' Szło już o w yw alczenie drugiego m an ­
datu  sejm owego. Przeciw  kom u się zatem zwró- 
c-ić I

N a ten tem at toczyły się w dem okratycznym  
kom itecie bardzo  ożyw ione rozpraw y. Skończyło 
się na  leni, że weźmiemy na sw oją (listę Leona 
C hrzanow skiego, ze względu n a  to, że był b a r ­
dzo pracow itym  i pożytecznym  posłem  przez lał 
26, a jakkolw iek  konserw atysta , nie staw ał w 
szeregach „bojów ek" sw ojej p artji. Stosunkow o 
najm niejszą dla nas lin ję  oporu  tw orzyła k an ­
d ydatu ra  Józefa M ajera. W praw dzie uchodził on 
za au to ry te t naukow y i pow agę w stosunkach  
krakow skich, za n im  stał uniw ersytet, znaczny 
odłam  inteligencji,—ale liczył już w ówczas lat 
82 i 23 la t posłow ał do Sejmu. N ależał mu się 
zatem „panis bene m eren tium " (D. C N),
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W sobotę, dnia 2 grudnia r b. w pierwszą bolesną rocznicę śmierci ś, p.

Stanisława WOLFFA
b. ob yw atela  i p r z e m y sło w c a  ro. K alisza

odprawione będzie nabożeństwo żałobne w kościele św. Mikołaja o godz. 10 z rana, na które krewnych, przyjaciół i życz­
liwych pamięci zmarłego zaprasza ŻONA i DZIECI.

sokjcii wynagrodzeń nakłonić wojskowego urzędnika 
do dostarczenia inu tajnyclj dokumentów co mu się 
nje udało. Urzjęd/iik ten zgodjzjwiszy się pozornie w y ­
dał następnie Ornsteina, który tłumaczki się ^rązu, że 
chodaiło mu tylko o daty dotyczące jego osoby. Na­
stępuje utrzymywał, że prosił tylko o  bezwartościowe 

legaty, by z'a jch pomocą móc dostać od Niem iec 
dla Polskj ważny materjat, dotyczący Górnego Ślą­
ska j przestawić go kompetentnym czynnikom poi-
skjm.

Po odczytaniu oskarżenia trybunat zarządził taj 
ne lozjplrawiy. Do rozpraw weźwano cały szereg 
świadków'. W rozprawie wezmą udział rzeczoznawcy 
wojskowj z ramienia sztabu generalnego tutejszego 
dowództwa.

trzęsienie ziemi w Jtiflosławil
BELGRAD. Dnia 23-go bm. o godz. 3 naci 

Zanem odczuto sjlne trzęsienie ziemi. Centrum trzę­
sienia był jak donoszą koło miasta Djakovva w  Sławo- 
nji.. Trzęsienie trwało 10 minut. Szczególnie sjlnje od­
czuto trzęsienie foemi w Neusatzu, w Mai ja Tere- 
Sjenpolu i w  Sambor, gdzie nawet zawaliły się dw ie  
wjeże kościelne. Trzęsienie ziemi odczuto także w Lu- 
bianje i Sarajewie.

Zasiłek świąteczny dla urzęd­
ników państwawyel)

PŁ
przed?
z  m iesiąca  nsiuj,uuo t u.  
się rozpocząć od d. 1(1 grudnia rb. 

ł Zarządzenie okólnikiem  w spraw ie (euo za
siłk u  m a się  u kazać w n ajb liższych  dniach .

I obebodn 4-rolBcia istnienia policji.
W tytanicznym  w ysiłku, na jaki się zdobyć  

m usia ł Naród Po'lski, by pow ołać do życia przed 
półtora w iekiem  zburzoną państw ow ość—jedno  
z naczelnych m iejsc wśród budow niczych odro­
dzonej Polski przypadło m łodej organizującej 
s ię  policji Polskiej. Jak za dotknięciem  różdżki 
czarodziejskiej stanęła od pierw szej chw ili go­
towa. by strzedz porządku i bezpieczeństw a po­
licja polska

Od tej pam iętnej chw ili m inęło  wczoraj lal 
cztery. Od p ierw szej chw ili swego pow stania  
policja nasza spełn iła  sw oje zadania z całym  
zrozum ieniem  obow iązku nie szczędząc sił i tru­
du W  środę policja św ięciła  uroczyście czte- 
rolecie sw ego istnienia.

U roczystość rozpoczęła się nabożeństwem , 
po którem  odbyło  się w  pięknie udekorow anej 
zielenią, sali szko ły  P.P. dla posterunkow ych  
śn iadanie, w którem  w zięli udział liczni przedsta  
w iciele  społeczeństw a kaliskiego. P odczas śn ia­
dania grała bezin teresow nie orkiestra pod k ie­
runkiem  p. Mitmana. Od początku do końca pa 
n o w a ł w  sali n iezw ykle m iły  nastrój. P ierw szy  
toast w zn iósł p. Kom endant W esołow ski, w ita­
jąc zebranych w podniosłych  i serdecznych s ło ­
w ach. Z kolei w zn osili toasty pp. Starosta R em ­
bow ski. p. W einkranc, M rowiński i w ielu  innych. 
W  im ieniu funkcjonariuszy przem aw iał /. praw  
dziw ym  talentem  krasom ów czym  starszy p rzo ­
dow nik p. Krawczyk. W szystkie przem ów ienia  
ow ian e były  ciepłem  serdecznem .

W ieczorem  odbył się w sali Slow. Bzem  
w ieczór rozm aitości w  w ykonaniu  funkcjonariu­
szy poi. państw. P ierw szą  część program u w y ­
pełn iły  ch óry  pod kierunkiem  p. J a siń sk ieg o .-  
Jako ca łość  przedstaw ia chór bardzo dobry m a­
teriał. ale słabo jeszcze przygotow any. N a dru­
gą część z łoży ły  się: deklam acja—p. B licharski i 
śp iew  so lo w y —p. O dziem ski przy akom p. pana 
Jasińskiego. M iły i sym patyczny głos p. O. zy ­
sk a ł sobie ogólne uznanie, chociaż p O. nic 
b ył w czoraj przy głosie

Na trzecią i czw artą część z łożyły  się  2-ie 
jednoaktówki: „Miecz D am o kiesa" i „H otel 
W ane. W pierw szej w yróżn ia ł się sw ą grą p, 
Odziem ski. Szczerze nieśm iałym  był p. Karta- 
siński w  roli K arola—term inator W ałek był bez 
zarzutu jak  rów nież pp. O dziem ska i p. Kasprzak.

W drugiej fraszczc Tom a, ca ły  zespół był 
dobrze przygotow any, w yw ołu jąc sw oją grą bu­
rze śm iechu

Po udanym  w ieczorze w tejże sali odbyły  
się tańce. Goście rozeszli się nad ranem  w y ­
nosząc m iłe w rażenia /. tak pięknie spędzonych  
chw il —

KRONIKA.
W IELKI KIERMASZ 1 LOT ER.) A FA N ­

TOWA. na rzecz Inw alidów  W ojennych i K alis 
kiego T ow arzystw a Przeciw gruźliczego, odbę­
dzie się d n ia '3 grudnia 1922 r. w  Kaliszu w 
sali S low arzyszenia R zem ieśln ików  przy  ul. Pic 
karskiej w ielk i kierm asz z loterją fantow ą.

Ze w zględu na w zn iosły  i pożyteczny cel 
zw racam y się z prośbą o liczny w spółudział i 
zaofiarow aniu  fantów  na loterję. Prosim y skła  
dać fanty u p. D ziew ulskiej w  Banku H andlo­
wym , p. D oruchow skiej (Al. Józefiny i 2} u p 
M ilewskiego w Banku Ziemi Kaliskiej.

Żywe fanty do Pani K arśnickiej w Ma., 
kowie.

W A R S Z A W S K A  W ESOŁA MUZA'.
WT nadchodzącą sobotę w sali Stow. Bzem ., 

odbędzie się jeden w ieczór znakom itych artys­
tów ulubieńców Stolicy

Nazw iska m ów ią sam e za siebie. Pp. lny  
H ellen znakom ita w odew ilińska i pianistka, k tó­
ra w ystąpi w  swym  dow cipnym  i aktualnym  re­
pertuarze, Karol H ąnusz. n iezw rów nany p iosen ­
karz w najnow szym  dotychczas nie znanym  re­
pertuarze „K ochanka Apasza". P iosenka aktual 
na o M inistrach. N ie płacz „Mam dzisiaj Render 
vous". „Zagadkowa historja" i w iele  innych. 
W acław Janota jedyny w ykonaw ca w esołej  
piosenki i rom ansów  oraz Sew eryn W arszawski.

Bilety w cześniej nabyw ać m ożna w  cukierni 
W .P. Mayera.

-  Z TO W. W IOSLAREK W KALISZU.
Niniejszym przypomina się pp. cpłonkiniióm lie 

Ogólne Zebranie odbędzie isję letnia 2 grudnia oa.goflf;.
6 popoł. w  Starostwie.

O fjeżny udział członkiń prosi Zarząd.
JAKA BEDZIE ZIMA?

Wedle przteWjdywań znanego metereologa M. Re­
bels. który już W kwietniu przepowiedział lato krót­
kie i deszczowe, należy spodfciewać się tego roku 
długjej i mroźnej zimy. Przeważnie będą wiatry 
wschodnie i północne, obfite mgły, przejmujący mróz 
mało natomiast będzie śniegu. Rychłe nastanie wiosny 
zależne będzie od ilości lodów na M0rzu Północftem.

— WYI AZD ROBOTNI KO W ROLNYCH DO 
FRANCJI.'

W e wtorek wieczorem wyjechał specjalny pociąg  
do Pozjnan;a, który wyw iózł i& Kaliskiego powiatu 
kjlkuset robotników płci obojga na roboty do Francji 
Partja ta skierowaną będzie do  okolic zniszczonych 
przez wojnę. Emigranci składali się przeważnie z w ło­
ścian bezrolnych i małorolnych, dziewcząt miejskich 
itd. N ie brakło również bezrobotnych z naszego mia 
sta. Wielu z włościan hiemając zarobku, po wypuszcza 
ło  sw e zagrody w  dzierżawę.

DROZYZNA.
Ńa targu zjnowju drożyzna się zwiększa. Chleb po 

1200 mk. za bochenek dwukgl., bułki po 60 ink., mle­
ko 350—400 ink. za litr.. W tym stosunku podrożały 
inne produkty spożywcze.

PODATEK OD ZYSKÓW.
Przew odniczący kom isji m iejscow ej do spr 

podatku przem ysłow ego przy U rzędzie skarbo­
w ym  podatków  i opłat skarbow ych w K aliszu po 
daje na zasadzie art. I l l  u staw y o państw , po­
datku przem ysłow ym  (D? U. R. P, Nr. 17 z

roku  1922 poz. 140) do publicznej w iadom ości, 
że dnia 1 grudnia 1922 roku rozesłano nakazy  
płatn icze podatku procentow ego od  zysku na 
rok 1921 od  przedsięb iorstw  nieobowiązanyeh"  
składania spraw ozdań publicznych, osob istych  
zajęć p rzem ysłow ych  i sam odzielnych w olnych  
zajęć zaw odow ych.

P rzeciw  ustalonym  sum om  zysków , w zglę­
dnie zarobków , jak rów nież w ym ierzonym  kw o­
tom podatku, m ogą p łatn icy na podstaw ie p o ­
stanow ien ia  art. 112 w yżej pow ołanej ustawy 
tudzież paragr. 37 rozp. M inistra Skarbu z Rn.
30 stycznia 1922 r. (Dz. U. R .iP . Nr. 18 z 'roku  
1922 poz. 151), w n osić  reklam acje dd K om isji 
m iejscow ej do spraw  podatku przem ysłow ego  
przy urzędzie skarbow ym  podatków  i opłat skar­
bow ych w term inie najpóźniej do dnia 31 gru­
dnia 1922 roku.

W tym  sam ym  term inie m ają być zapłacone  
w ym ien ione kwoty podatku procentow ego od 
zysku, gdyż w n iesien ie reklam acji nie uchyla  
w m yśl art. 118 pow ołanej ustaw y obow iązku  
uiszczenia podatku w oznaczonym  wyżej term i­
nie *

Podatek nie zapłacony w tym term inie bę­
dzie przym usow o ściągnięty z doliczeniem  odse­
tek za zw łokę.

ZAGINIONY CHŁOPIEC.
Niejaki Józef Szat zam eldow ał w kom isarja- 

< ie Pol. państw ow ej, że dnia 24 bm. jego 5-letni 
syn w yszed ł z m ieszkania przy ul D obrzeckiej 
Nr. 2 5 i dotąd nie pow rócił.

REFORMA’ SKARBOWA'.
• Rada T ow arzystw a ekonom istów  i statysty­

ków' polskich w  W arszaw ie urządziła zebranie, 
pośw ięcone spraw ie reform y skarbow ej w  P olsce

R eferaty w ygłosili: prof. Antoni K ostanecki 
„Słow o w stępne", w skazując znaczenie i rolę pań­
stwa w  rozw oju gospodarczym  społeczeństw a

Red. Slefaii D ziew ulski przedstaw ił i obja­
śnił poglądow o u łożone i rzucone na ekran ta­
blice, zaw ierające zestaw ienie kasow e przy w y­
konaniu budżetu, j akoteż w p ływ yw  początkowe.

Prof. Edward Strassburger m ów ił o refor­
m ie podatkow ej, w skazując, że zrów now ażenie  
budżetu państw ow ego jest pierw szęm  zadaniem  
wt dziedzinie uzdrow ienia naszych finan sów  pań- 
stw ow yc-h, jakoteż osiągnięcia praw idłow ego  
obiegu pieniężnego. Aby tę rów now agę o s ią g ­
nąć. trzeba podnieść podatki, a zw łaszcza, poda­
tek gruntow y od  m niejszej w łasności rolnej.

Prof Tadeusz Brzeski m ów ił o kw estji w a­
lutow ej, przedstaw iając kolejne okresy rozw o­
jowe inflancji, jej fatalne skutki i środki za -  
radcze.T akiem i broni się ogół przeciw ko n isz­
czącym  m arkom  chorego pieniądza.

Prof. Jan D m ochow ski m ów ił o p ożyczce  
złotej, żądając w prow adzenia do ustawy p ew ­
nych', zm ian, koniecznych ze względu na inte­
res skarbu.

W szystkich m ów ców  gorąco oklaskiw ano. 
.Sala była  przepełniona.

AKTUALNE W YDAW NICTW A’ LIGI KAS 
'POLICKIEJ W  POZNANIU.

Na porządku obrad now ego Sejm u i Senatu  
znajdzie się  w krótce kw estja praw odaw stw a  

m ałżeńskiego. D oskonałą  rozpraw ę na temat 
„O n ierozerw alności w ęzła  m ałżeńskiego napi 
sał prof. sem inarjum duchow nego ks. hr. Kwiat 
kow ski T  J. N a 32 stronach om aw ia następu  
jące ro zd z ia ły :

1. Co to n ierozerw alność m ałżeństw a, co
rozwód, a co separacja?

2. U zasadnienie n ierozerw alności z rozu­
m u i z w iary.

S. Streszczenie i w nioski
4. O dpowiedź na zarzuty.
5. M ałżeństwo niechrzczonych.
6. Rola K ościoła, a rola P aństw a w pra  

w odaw śtw ie m ałżeńskiem . Cena 100 mk.
N iem niej na czasie jest broszura Florjana 

Jeżyckiego p. t. „Prawda o adw entystach" oraz 
kilka uwag o czytaniu P ism a św. Rzecz jest 
ujęta gruntow nie, a przytem  bardzo interesująco*
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«k< 68 stronach w  następujących rozdziałach;
1. Początki sekty adwentystów.
2. Dalsze losy sekty.
3. Błędne nauki sekciarzy
4. Sobota czy niedziela,
5. Tradycja."
6 Rzekome fałszow anie przez Kościół

przykazań Bożych i Sakram. św.—O końcu świa­
ta, O czytaniu Pisma św.

1. W Starym Zakonie.
2. Praktyka Kościoła Chrystusowego.
3. Czy świeccy ludzie mają obowiązek czy­

tać Pismo ś\v, Cena 1600 mk.
D ziałalność Adwentystów i pokrewnych im 

Badaczy Pisma św. przechodzi tak często w sfe­
rę z agadnień politycznych i prawnopaństwowych  
że broszura ta powinna się znaleźć w ręku każ­
dego inteligentnego człowieka.

„Baczność Katolicy" nazywa się 3 broszur 
ka, jest to zestawienie na 16 stronach—najważ­
niejszych błędów m ianowicie z historji Kościoła 

głoszonych przez pisma ulotne religijnych sekt 
zagranicznych, z których jedna ogłosiła 15,000 
marek prem ji--za wykazanie błędów w  nauce 
katolickiej. Cena 200 ink.

Broszury powyższe są do nabycia w każdej 
księgarni, na składzie głównym znajdują się w 
Księgarni św Wojciecha w Poznaniu przy ulicy 
W olności.

Zamawiając wprost w Sekretarjacie Jenerał 
uyin Ligi Katolickiej w Poznaniu przy Alejach 
M arcinkowskiego 22, II ptr., 11 pokój.—za go­
tówkę otrzymuje się przy odbiorze 10 egzem, 
jednej z tych broszur—20 proc. upustu.

POBORY POSELSKIE,
Według ostatnio ustalonej normy miesięczne pobo­

ry poselskje i senatorskie Wynosić będą 423,000 mk.
- MARKI POLSKIE N A  G Ó R N Y M  SLASKU.

Ma zapytanie, jak będzie wyglądało w praktyce 
wprowadzenie marki polskiej na Górnym Śląsku, .w 
myśl uchwały sejmu Śląskiego, naczelnik wydziału

skarbowego województwa, j>, nadradfca <PawIfca, udzie­
li* przedstawicielowi „Ajencji Wschodu je j“ następu­
jących informacji:
7 Konwencja genewska w sprawie marki niemiec­
kiej' jako jedynego środka płatniczego na Górnym 
Śląsku zostaje wypowiedzianą, z dniem 1 grudnia. 
Jednakowoż marka niemiecka przez czas jaluś musi 
jeszcze pozostać w objegu otok drugiego prawnego 
środka płatniczego, tj. marki polskiej. Województwo 
będzie wprowadzało markę polską wsfcędżie gdzie na 
to poziwala ustawa, a wjęc przy wypłacaniu poborów 
słóżbowych, przy ściąganiu podatków i przy opłar 
tach skarbowych, jako też przy oznaęzamju cen węgla 
itp. To samo odnosi się. do  aprowizacji rządowej. Bę­
dą to środki Zmierzające do wprowadzenia marki 
poiskjej już nic dorywczo ale ną stałe. Również prze­
mysł węglowy będzie musiał fakturować do Polski w 
markach polskich. Jednym z najważniejszych skutków 
tej nowej waluty będzje- ■sparaliżowanie inflacji, a 
mjanowicje popyt na markę polską w Związku z 
eksportem wyrówna ujemne dzjałania inflacji. OczyWiś- 
cje wprowadzenie marki polskiej musi wywołać ko­
nieczne zmiany ws^elkjch przepisów o świadczeniach 
pubijcznych, co ułatwi unifikacje s?c}zcgólniej pożą­
daną w dziedzinie podatków spożywczych.

OSZCZĘDZAJMY,'.
Słynny pjsarzrekonomista Smilles powiedział że 

każdy czjłowjek jest tylko tyle wart ile ma zaoszczę­
dzonego grosza. Wiążąc to zdanie wielkiego my­
śliciela angielskiego i przyjaciela ludu z dobą obec 
ną w Polsce, możemy ina zasadzie jego słów ry.ec: 
Kupujmy Pożyczkę Złotą.

W ten sposób uznamy podwójnie teorję Smilie- 
sa, bo raź kupując Pożyczkę Złotą stanjemy się wię­
cej warci czyniąc oszczędności, a powtóre Pożycz­
ka Złota jest tak świetną lokatą, iż po za oszkrjżę- 
dnoścja zapewnia nam jeszcze sowite zyski i pod­
noszącą się ciągle wartość realną,

~  ECHA KRADZIEŻY NA POCZCIE,
We wtorek toczyła się w tutejszym sądzie okrę­

gowym sprawa karna przecjwko Władysławów % Figar 
tov.’j byłemu praktykantowi na poczcie za nadużycia 
służbówce. Fjgart odbierał mianowicie wszystkie lsty 
jakjc przychodziły z Francji, poczem darł takowe śzu- 
kając w  njch franków. Przy takiej manipulacji został

zauważonym tj. w cfnvdi ,gdy podarłszy listy wrtro- 
cał takowo ą  mostu do wody. Prokurator wn.-isł 
oskarżenie z ustawy marcowej" art. 1 na mocy );tó- 
rej to ustawy oskarżonemu groziło sięźkie więzienie 
od 4 do 15 lat. Obrońca mecenas En,gelh:.-fdt*”ńzr- 
sadniając że oskarżony nie był u zędnikiem orosił 
o ukaranie Figarta z artykułu 680 p 1. według Któ­
rego Fjgart skażanym by izostał „za zniszczenie Zwy­
kłej* korespondencji pocztowej". Sąd po dłuższej na­
radzie skazał Władysława Fjgarta w myśl art. k. k. 
680 p. f. na jeden rok więzienia, ^stępującego tłom 
poprawy,

- AMATOR STAROŻYTNOŚCI.
W Ostrowie do mieszkania Romana Rogali do- 

braij się złodzieje i skradli futro rosyjskie z bobra­
mi formy mikołajewskiej oraz 3 metry towaru woj­
skowego;. 3 metry brązfowego 3 metry aksamitu i 
marynarkę, na ogólną sumę 1,200,000 mk

Jtfa sseroftim świście,
*

W nocy o  poniedziałku na wtorek w całej Pol­
sce obserwowano ciekawe zjawisko zakrycia pri/ez 
księżyc Aldefoarąna. gwiazźiy pierwszej wielkości, naj­
jaśniejszej w konstelacji Byka.

Wieczorem po wschodzie księżyca, w jego są­
siedztwie aa lewo i niżej ott niego wjdać było jar 
sno-żółtawą gwiazdę (AMebarana). Stopniowo zbij- . 
żając sję do niej, przyczem gtwiązda na pozór ble- 

księżyc zakrył wreszcie AMebarana o gotjź.
^ w miejscu na obwodzie tarczy w odległości 

<29 stopni od góry.
Po 71 mjnutach zaćmienia, a więc o godz. 0,19, 

gwjazjda ukazała się nagle ź poza prawej, nieoświe­
tlonej strony księżyca, w> odległości 130 stopni od 
najwyższego punktu* tarczy — w miejscu, gdzie wskar 
zowka wskazywałaby 22 minuty — gdyby wyobtafzić 
sobje cyferblat zegara na tarczy księżyca!

óakrycia jasnych gwiąjjd przez księżyc są ott wie­
lu wieków pilnie śledzone przez astronomów. Obli- 
czenia szczegółowe tegorocznego zaćmienia dla 100 ob­
serwatoriów w Europie dokonało Ofcaerwah p up) Kra­kowskie.

%
%

T-wo Handlowe

P A L I W O
S p . *  o g r .  o d p .

U

Dostarcza wagonowo w ę g i e l  opałowy i 
przemysłowy.

Zamówienia na miesiąc grudzień i styczeń 
przyjmuje się w Banku Ziemi Kaliskiej.
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BACZNOŚĆ P.P. KRAWCY § f  
i K R A W C O W E J ]

W najbliższych dniach rozpocznie się kurs kroju męskiego i 
damskiego, podług najnowszego’ systemu. Udzielać będzie 

Dyrektor Akademji Mód St, Dobrego z Poznaniu. 
Z g ło sz  en ia  przyjm uje* w środę i czwartek od 9*e| 

do 6 -ej w Kalisz uj

„HOTELSASKi" Pokój; M  10.
'3197 DYREKTOR.

> ♦ ♦ 4 ♦ ♦ # ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ * ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ •

N A P R A W Y  J
motorów elektrycznych ♦
- - dynamo-maszyn - • %

wykonują Q
K. Gaertig i Sp. T. z o. p. Poznań #

Oddział Pracowni Elektromechanicznych #
ui. Półwiejska 35. Telefon 3584. #

SK £A0 FDTER
Ko»iekcj> 
Futrzanej

EAOLEBA
w KALI5ZU, Wiejska 15
p o lec a  nr- s e z o n  z im o w y  wiel­

ki wybór różnego rodzaju;
futra, spody, skórki

i t. r>.
gotowe palta dam- 

skie i męskie .'.
KUPUJĘ

stare futra, wszelicie surowe 
skórki i płacę n&jwjis/e ceny

PRZYJMUJĘ
futra w zamiany, wszelkie 
cbstalunki oraz reperacje 
którj wy sony wam w naj.

— tr.cdniejszyi h fasonach —

mm
Hoadicwo-Zbożowy

(i
i

KALISZ, Aleja Józefiny 12 
tel, NN 41 i 231.

K U P U J E  2
słomę lnianą po cenach 

najwyższych.

Zginęła karta zwolnienia
wydana przez PKU. w Kaliszu 
na imię Piotra Habierskiego 

rocznik <892. 3196

ZgfBęla karta zwolnienia
wydana przez Kadrę 29 pułku 
w Kaliszu na imię Nikodema 
Bilczyńskiego rocz. 1901. 3199

Zginął dowód osobisty
wyd. przez Urząd gm. Iwanowi­
ce oraz karta zwolnienia wy­
dana przez PKU. w Łodzi na 
imię Józefa Kędzi rocz, 1896

ocJT"'K*}Do kompletu
początkowej nauki (wstępna)
przyjmę kilka dziew czynek.
Wrocławska 45 m. 5, godz. 3—4- <*

Kupię zaraz
kare tę  2-osobową i 
powóz 4-osobowy.

Wiadomość ul. Stawiszyńska 1, 
mieszk. 4. 3192

płatny dnia 21/XI 1922 r. na 
sumę 53,000 wystawiony przez 
Ł. M. Herszberga, żyrowany 

przez A. Lubraniecki ego. 
Zaznacza się, że w obcych rę­
kach bez wartości. 3150

P o trzeb n e  z a ra z
2 wykwalifikowane

szpularfci
do pierwszej Ka'iskiej Fabryki 
Tiulu S. Flakowicza, ul. Fab­

ryczna 6. Zgłoszenia na
miejscu. 3173

Dyrektor
8-io ki. Żyd. fi rnu. Human. T-wa 

Żyd. Sikłl średn. w Kaliszu
podaje niniejszym do wiadomości, że na m o­
cy zezwolenia Kuratorjum Łódzkiego Okrę­

c i  gu Szkolnego odbędą się
"  s ty c z n iu  1923 r . ,  e g z a m in y  w s tę p n e

Ą? 4o gimnazjum do klas od wst. do piątej włącznie.
2 !  Podania przyjmuje oraz informacji udziela kance- 
W  larja codziennie od g. 10 rano do 2 po południu.

# # # # •
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